
A R T Y K U Ł Y 
 

ROCZNIKI NAUK PRAWNYCH 
Tom   XXIV,    numer 1    –    2014 

BARTOSZ KU	 

SŁU
BA CYWILNA W OKRESIE II RZECZYPOSPOLITEJ 

Wiek XIX to okres, kiedy kształtowały si� najwa�niejsze narodowe modele 
administracji publicznej. Wtedy to uformowały si� klasyczne zasady i instytucje 
administracji, które pó�niej tylko modyfikowano, głównie w zwi�zku ze zmian� 
pozycji obywatela w pa�stwie i unowocze�nianiem technik zarz�dzania. W tym 
samym czasie Polska pozbawiona była własnej pa�stwowo�ci, wskutek czego po 
odzyskaniu niepodległo�ci tworzony na nowo model administracji publicznej 
musiał w du�ym stopniu uwzgl�dnia� rozwi�zania pa�stw zaborczych. I tak II 
Rzeczpospolita przyj�ła austriacki model procedury i s�downictwa 
administracyjnego, pruski wzorzec samorz�du terytorialnego i rosyjski system 
instytucji finansowych1. 

Podj�te u progu niepodległo�ci konstruowanie nowego modelu administracji 
publicznej było jednym z głównych zada� na drodze do unifikacji systemu prawa 
w Polsce po okresie zaborów. Pilnego rozwi�zania wymagała problematyka kadr 
urz�dniczych administracji publicznej, gdy� pochodz�cy z ró�nych zaborów 
urz�dnicy posiadali odmienne kwalifikacje i wzorce etyczne2. Pocz�tki realizacji 
idei słu�by cywilnej w Polsce si�gaj� zatem okresu mi�dzywojennego i zwi�zane 
s� z prowadzonymi wówczas pracami nad uregulowaniem statusu prawnego 
urz�dników pa�stwowych.  
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Pierwsze regulacje prawne dotycz�ce sytuacji urz�dników, w odradzaj�cej si� 
po 123 latach zaborów Polsce, zostały wydane jeszcze przed oficjalnym 
odzyskaniem niepodległo�ci. Przed czerwcem 1918 r. ukazywały si� dekrety 
Rady Regencyjnej reguluj�ce jednostkowe zagadnienia zwi�zane z urz�dnikami. 
Po odzyskaniu przez Polsk� niepodległo�ci prawodawca na bie��co regulował 
poszczególne kwestie zwi�zane ze słu�b� cywiln�, co w pierwszej kolejno�ci 
spowodowane było wprowadzeniem ustroju republika�skiego3. 

 
 

1. SŁU
BA CYWILNA WEDŁUG RESKRYPTU RADY REGENCYJNEJ 
Z 11 CZERWCA 1918 R. 

 
W dniu 11 czerwca 1918 r. Rada Regencyjna Królestwa Polskiego4 wydała akt 

prawny, tzw. reskrypt5, który stanowił, �e „do czasu wydania ogólnej ustawy 
słu�bowej dla urz�dników pa�stwowych Królestwa Polskiego władze i urz�dy 
pa�stwowe stosowa� maj� przepisy do niniejszego (reskryptu) doł�czone”. Do 

                                                 
3 A. G ó r s k i, Ustawa o słu�bie cywilnej z 18 grudnia 1998 r. w �wietle aktów prawnych 

o pa�stwowej słu�bie cywilnej z lat 1918-1922, [w:] Administracja publiczna. Wyzwania w dobie 
integracji europejskiej, red. J. Czaputowicz, Warszawa 2008, s. 289-290. 

4  Rada Regencyjna stanowiła namiastk� władzy najwy�szej w Królestwie Polskim. Została 
powołana przez  władze niemieckie i austriackie we wrze�niu 1917 r. Miała pełni� swe funkcje do 
chwili obj�cia tronu przez przyszłego króla. W skład Rady weszli przedstawiciele ziemia�stwa 
i episkopatu: ksi��� Zdzisław Lubomirski, arcybiskup warszawski, pó�niej kardynał, Aleksander 
Kakowski oraz hrabia Józef Ostrowski. Dnia 11 listopada 1918 r. członkowie Rady Regencyjnej 
przekazali swe funkcje wojskowe, a 14 listopada 1918 r. cał� władz� przybyłemu z wi�zienia 
w Magdeburgu Józefowi Piłsudskiemu – zob. J. B a r d a c h, B. L e � n o d o r s k i, M. P i e t r z a k, 
Historia pa�stwa i prawa polskiego, Warszawa 1979, s. 458-459. 

5  Reskrypt Rady Regencyjnej Królestwa Polskiego z dnia 11 czerwca 1918 r. (Dz. U. 1918, Nr 
6, poz. 13). Akt ten został ogłoszony i zacz�ł obowi�zywa� w dniu 20 czerwca 1918 r. Poj�cie 
„reskrypt” wywodzi si� z prawa rzymskiego (łac. rescriptum – odpowied� pisemna, rescribere – 
odpisa�, napisa� w odpowiedzi). Reskrypty były pisemnymi odpowiedziami cesarza na pytania 
prawne kierowane przez osoby prywatne, urz�dników magistraturalnych lub s�dziów. Znaczenie 
reskryptów polegało na tym, �e cesarz, rozstrzygaj�c w�tpliwo�ci prawne, jakie np. pojawiły si� 
w toku post�powania procesowego, cz�sto wprowadzał now� zasad� prawn�. Wyrok musiał zapa�� 
zgodnie z reskryptem, pod warunkiem jednak, �e stan faktyczny przytoczony w pi�mie pytaj�cego 
okazał si� zgodny z rzeczywisto�ci�. Do zada� s�dziego nale�ało stwierdzenie tej okoliczno�ci. Od 
III wieku, z racji autorytetu cesarza, jak równie� kwalifikacji jurystów pracuj�cych w jego 
kancelarii, zyskały charakter ogólnych norm prawnych o wi�kszej powadze ni� opinie prawników. 
Reskrypty przyczyniały si� do m.in. jednolitego stosowania prawa – zob. A. D � b i � s k i, Rzymskie 
prawo prywatne. Kompendium, Warszawa 2008 , s. 70.  Poj�cie „reskrypt” jest u�ywane 
współcze�nie przez Kodeks Prawa Kanonicznego z 1983 r. Kanon 59 § 1 stanowi, i� „przez reskrypt 
nale�y rozumie� akt administracyjny wydany na pi�mie przez kompetentn� władz� wykonawcz�, 
którym – zgodnie z jego natur� – na czyj�� pro�b� udziela si� przywileju, dyspensy czy innej łaski”. 
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wydania takiej ogólnej ustawy nigdy nie doszło, a tzw. przepisy doł�czone do 
reskryptu zawarte zostały w dwóch aktach: Tymczasowych przepisach słu�bowych 
dla urz�dników pa�stwowych oraz Tabeli płac urz�dników pa�stwowych. 

Zarówno przytoczona wcze�niej tre�� reskryptu, jak i u�ycie słowa 
„tymczasowe” w tytule jednego z zał�czonych do niego aktów prawnych 
�wiadcz� o tym, i� z zało�enia akty te traktowane były przez prawodawc� jako 
przej�ciowe, niemaj�ce trwałego charakteru. By� mo�e zdawano sobie spraw�, �e 
przepisy te, tworzone w po�piechu i wymuszone przez ówczesn� sytuacj� 
polityczn�, s� niedoskonałe. Z drugiej strony, wydanie omawianych aktów 
prawnych prawie pi�� miesi�cy przed oficjaln� dat� odrodzenia Pa�stwa 
Polskiego, �wiadczy� mo�e o wielkiej wadze, jak� przywi�zywano wówczas do 
zagadnie� zawartych w przedmiotowych regulacjach. Tymczasowe przepisy 
słu�bowe dla urz�dników pa�stwowych podzielone zostały na sze�� tytułów 
(obejmuj�cych ł�cznie 46 artykułów), na które składały si�: Tytuł I – Warunki 
ogólne, Tytuł II – Wst�pienie do słu�by, Tytuł III – Obowi�zki urz�dnika, Tytuł 
IV – Prawa urz�dnika, Tytuł V – Odpowiedzialno�� urz�dników, Tytuł VI – 
Rozwi�zanie stosunku słu�bowego. 

Pomimo nieco archaicznego j�zyka tego aktu, jego generalne przesłanie, 
a nawet konkretne przepisy s� podobne do współczesnych regulacji w tym 
zakresie i zachowuj� aktualno�� do dnia dzisiejszego. W my�l uregulowa� 
zawartych w Tymczasowych przepisach, wprowadzony system słu�by publicznej 
został oparty na modelu kariery i charakteryzował si� ł�cz�cym urz�dnika 
z pa�stwem, publicznoprawnym stosunkiem słu�by, który nawi�zywany był przez 
nominacj�6.  Urz�dnikiem pa�stwowym stawała si� osoba, która została powołana 
„do pełnienia stałej słu�by Ojczy�nie w zakresie działania urz�dów 
pa�stwowych” przez Naczelnika Pa�stwa lub inn� władz� wskazan� w ustawie. 
Powołany w ten sposób i zaprzysi��ony urz�dnik pa�stwowy stawał si� organem 
rz�du i w granicach powierzonych sobie czynno�ci winien był si� z tym rz�dem 
solidaryzowa�7.  

Urz�dnicy pa�stwowi nie mogli by� członkami stowarzysze� działaj�cych 
sprzecznie z prawem oraz takich, których cele lub działalno�� były niezgodne 
z charakterem i obowi�zkami urz�dnika. Ponadto, osób b�d�cych urz�dnikami 
dotyczył zakaz uczestnictwa w zwi�zkach lub zawierania umów maj�cych na celu 

                                                 
6 Art. 1 i 8 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych, 

W. M i k u ł o w s k i, Sprawno�� cywilnej słu�by publicznej jako instrumentu rz�dzenia pa�stwem, 
[w:] Dobre pa�stwo, red. W. Kie�un, J. Kubin, Warszawa 2004, s. 87. 

7 Art. 2 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
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zakłócenie lub hamowanie działalno�ci organów rz�dowych8. Rozwi�zania 
prawne tego typu do dzisiaj stanowi� jedn� z podstawowych form gwarancji 
bezstronno�ci i apolityczno�ci urz�dników administracji publicznej, a przede 
wszystkim słu�by cywilnej.   

Urz�dnikiem pa�stwowym mógł zosta� ka�dy Polak spełniaj�cy warunki 
okre�lone w Tymczasowych przepisach, bez wzgl�du na swoj� dotychczasow� 
przynale�no�� pa�stwow�. Urz�dnikami mogły zosta� tak�e osoby innych 
narodowo�ci, je�eli miały obywatelstwo polskie. Osoby nale��ce do narodowo�ci 
innych ni� polska i nieposiadaj�ce obywatelstwa polskiego mogły sprawowa� 
obowi�zki urz�dnicze w ograniczonym zakresie, wył�cznie na podstawie umowy 
zawartej na czas okre�lony9. 

Jednym z podstawowych wymogów dla osób, które chciały uzyska� status 
urz�dnika pa�stwowego, była znajomo�� j�zyka polskiego, gdy� osoby 
niewładaj�ce j�zykiem polskim w słowie i w pi�mie nie mogły pełni� w Polsce 
�adnych czynno�ci urz�dowych10. Warunkami, które musieli spełnia� kandydaci 
na urz�dników pa�stwowych, były tak�e: uko�czenie osiemnastego roku �ycia, 
nale�yte uzdolnienie, nieskazitelno�� obywatelska, moralno�� charakteru11.  

Poj�cie „moralno�� charakteru” odpowiada wprost poj�ciu „nieposzlakowana 
opinia”. Opini� tak� zdaje si� podziela� F. Ochimowski, który napisał: 
„Kwalifikacje moralne, inaczej tzw. charakter nieposzlakowany, tj. nie wystarcza 
ujemny brak ogranicze� w prawach obywatelsko-politycznych, wypada mie� 
nale�yt� opini�”12.  

Na podstawie analizowanego aktu prawnego do słu�by urz�dniczej nie mogły 
zosta� przyj�te nast�puj�ce kategorie osób13: nieletni bez zgody (przyzwolenia) 
ojca lub opiekuna, a tak�e kobiety zam��ne – w razie protestu m��a oraz osoby 
zło�one z urz�du w drodze dyscyplinarnej lub wydalone ze słu�by. Po upływie 
roku – w razie zło�enia z urz�du, lub trzech lat – w razie wydalenia ze słu�by, 
osoby te mogły zosta� przyj�te jedynie z mocy decyzji Rady Ministrów. Ponadto 
w poszczególnych urz�dach nie mogły by� przyjmowane do słu�by osoby, które 

                                                 
8 Art. 3 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych.  
9 Zob. art. 4 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 

W opisywanym artykule na oznaczenie umowy na czas okre�lony u�yto sformułowania: „umowa 
terminowa”. 

10 Tam�e. 
11 Zob. art. 5 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
12 F. O c h i m o w s k i, Prawo administracyjne, Warszawa 1919, s. 462, cyt. za: G ó r s k i, 

Ustawa o słu�bie cywilnej z 18 grudnia 1998 r. w �wietle aktów prawnych, s. 290. 
13 Art. 6 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
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weszłyby przez to ze swoimi krewnymi lub powinowatymi do trzeciego stopnia 
wł�cznie, w stosunek bezpo�redniej podwładno�ci albo zwierzchnictwa. 

Kwestie zwi�zane z dost�pem do słu�by uregulowane zostały w Tytule II 
Tymczasowych przepisów (art. 7-13). Kandydaci do słu�by pa�stwowej musieli 
zło�y� podanie do wła�ciwego urz�du14, z zał�czeniem �yciorysu, opisu 
kwalifikacji oraz powołaniem si� na �wiadectwa lub referencje15. Kierownik 
urz�du, w którym znajdowało si� wakuj�ce stanowisko, zobowi�zany był do 
przeprowadzenia post�powania kwalifikacyjnego. Na post�powanie kwalifika-
cyjne, w my�l omawianych przepisów, składało si�: zapoznanie si� ze wszystkimi 
zgłoszonymi kandydaturami, zbadanie przedstawionych przez kandydatów 
referencji, osobiste sprawdzenie kwalifikacji poszczególnych kandydatów do 
słu�by, dokonanie wyboru oraz zło�enie pisemnego i umotywowanego wniosku 
władzy, do której kompetencji nale�ało wydanie decyzji co do rozstrzygni�cia 
post�powania kwalifikacyjnego. We wniosku nale�ało wskaza�: pozycj� 
zatwierdzonego etatu organizacyjnego, do której odnosiło si� wakuj�ce 
stanowisko, pozycj� bud�etu zatwierdzonego na dany okres, dotycz�cego 
wakuj�cego stanowiska, faktyczny urz�d i wynagrodzenie, jakie miał otrzymywa� 
kandydat, termin obj�cia stanowiska, kwalifikacje wyró�niaj�ce kandydata 
spo�ród innych, wniosek o przyj�cie kandydata na okres próbny lub na słu�b� 
prowizoryczn�16  lub te� o nominacj� ostateczn�. 

Od zawi�zania stosunku prawnego nale�ało odró�ni� tzw. instalacj� urz�dnika, 
czyli wskazanie mu jego czynno�ci17. 

W przypadku wydania przez ministra lub inny kompetentny organ pozytywnej 
decyzji kandydat, którego dotyczyła decyzja, wzywany był do przedstawienia 
oryginalnych dokumentów, np. paszportu, �wiadectw szkolnych, �wiadectw 
z poprzedniej słu�by, lekarskiego �wiadectwa zdrowia, a nast�pnie do zło�enia 
przysi�gi.  

Urz�dnikowi dor�czane było pismo pochodz�ce od wła�ciwego organu, 
zawieraj�ce wspomnian� nominacj�, przez któr� nast�powało zawi�zanie 
stosunku słu�bowego mi�dzy urz�dnikiem i pa�stwem. Po zgłoszeniu si� do 
słu�by urz�dnik składał niezwłocznie przysi�g� słu�bow�. Wzór pisma 
nominacyjnego i rota przysi�gi ustalone były oddzielnie18. Urz�dnicy składali 
(odczytywali) przysi�g� nast�puj�cej tre�ci: „Przysi�gam Panu Bogu 

                                                 
14 Wła�ciwym urz�dem był ten, w którym kandydat ubiegał si� o stanowisko – przyp. aut. 
15 Art. 7 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
16 Czyli słu�b� z zastrze�eniem odwołania, terminow�. 
17 J. S t e l i n a, Prawo urz�dnicze, wyd. II, Warszawa 2013, s. 37. 
18 Art. 8 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych.  
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Wszechmog�cemu w Trójcy 	wi�tej Jedynemu, Ojczy�nie i Narodowi Polskiemu 
na powierzonym mi urz�dzie przyczynia� si� do ugruntowania wolno�ci, 
niepodległo�ci i pot�gi mojej Ojczyzny, po�ytek Pa�stwa Polskiego oraz dobro 
publiczne maj�c zawsze przed oczyma; Radzie Regencyjnej, do czasu powołania 
Króla lub Regenta naczeln� władz� Pa�stwa Polskiego piastuj�cej, wierno�ci 
dochowa�; Narodowi Polskiemu z całej duszy wiernie słu�y�, wszystkich 
obywateli kraju w równym maj�c zachowaniu; przepisów prawa strzec pilnie, 
obowi�zki urz�du mojego spełnia� gorliwie i sumiennie, polecenia przeło�onych 
wykonywa� dokładnie, tajemnicy urz�dowej dochowa�. Tak mi Panie Bo�e 
dopomó� i niewinna Syna Jego M�ka”19. 

Procedury zwi�zane z przysi�g� były znacznie rozbudowane, co w du�ej 
mierze odpowiadało zró�nicowaniu wyznaniowemu ówczesnego społecze�stwa 
polskiego. Jak zauwa�a A. Górski, z przytoczonych przepisów wynika, �e przed 
odzyskaniem niepodległo�ci nie przewidywano urz�dnika bezwyznaniowego. 
Ka�dy kandydat do słu�by cywilnej musiał zadeklarowa� przynale�no�� do 
którego� z Ko�ciołów20. 

Rozporz�dzeniem Rady Ministrów z 22 listopada 1919 r. w tek�cie roty 
przysi�gi urz�dniczej wprowadzono zmiany, które uwzgl�dniły republika�sko-
demokratyczny ustrój pa�stwa i jego niepodległo��21. 

                                                 
19 Art. 1 lit. b Dekretu Rady Regencyjnej z dnia 20 lutego 1918 r. w przedmiocie przysi�gi dla 

ministrów, urz�dników, s�dziów i adwokatów (Dz. Pr. Kr. P. 1918, Nr 4, poz. 6). Tekst dekretu w: 
www.promugatory.pl [dost�p: 02.05.2010]. Rozporz�dzeniem Rady Ministrów z dnia 2 grudnia 
1918 r. w przedmiocie roty przysi�gi dla urz�dników i s�dziów (Dz. P. 1918, Nr 18, poz. 49) 
wyrazy: „Radzie Regencyjnej, do czasu powołania Króla lub Regenta naczeln� władz� Pa�stwa 
Polskiego piastuj�cej”, zast�piono słowami „Republice Polskiej”. Tekst rozporz�dzenia w: 
www.promugatory.pl [dost�p. 02.05.2010]. Przysi�g� zgodn� z zacytowan� rot� składały tylko 
osoby nale��ce do wyzna� chrze�cija�skich. Osoby nale��ce do wyznania moj�eszowego lub 
mahometa�skiego składały przysi�g� według tej samej roty, z t� jednak ró�nic�, �e ust�p 
pocz�tkowy przysi�gi brzmiał: „Przysi�gam Panu Bogu Wszechmog�cemu” z opuszczeniem 
wyrazów: „w Trójcy 	wi�tej Jedynemu”, a ust�p ko�cowy brzmiał: „Tak mi Panie Bo�e dopomó�” 
z opuszczeniem wyrazów: „i niewinna Syna Jego M�ka” -  zob. art. 2 Dekretu Rady Regencyjnej 
z dnia 20 lutego 1918 r. w przedmiocie przysi�gi dla ministrów, urz�dników, s�dziów i adwokatów. 

20 G ó r s k i, Ustawa o słu�bie cywilnej z 18 grudnia 1998 r. w �wietle aktów prawnych, s. 293. 
21 Rozporz�dzenie Rady Ministrów z dnia 22 listopada 1919 r. w przedmiocie nowego tekstu 

roty przysi�gi dla ministrów, urz�dników i s�dziów (Dz. U. 1919, Nr 89, poz. 486). Nowa rota 
przysi�gi brzmiała: „Przysi�gam Panu Bogu Wszechmog�cemu, �e na powierzonym mi stanowisku 
urz�dowem przyczynia� si� b�d� w mym zakresie działania ze wszystkich sił do ugruntowania 
wolno�ci, niepodległo�ci i pot�gi Rzeczypospolitej Polskiej, której zawsze wiernie słu�y� b�d�; 
wszystkich obywateli kraju w równym maj�c zachowaniu, przepisów prawa strzec b�d� pilnie, 
obowi�zki mego urz�du spełnia� gorliwie i sumiennie, polecenia mych przeło�onych wykonywa� 
dokładnie, a tajemnicy urz�dowej dochowam. Tak mi dopomó� Bóg”. 
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Przytoczone teksty przysi�gi urz�dniczej zawierały deklaracj� słu�by Pa�stwu 
Polskiemu (Ojczy�nie, Rzeczypospolitej Polskiej), przestrzegania prawa i nale�y-
tego wykonywania obowi�zków słu�bowych. Zawarty był w nich równie� 
obowi�zek odwołania si� do Boga, który to akcent nadawał niew�tpliwie wi�ksz� 
rang� przysi�dze (�lubowaniu)22. Deklaracje przestrzegania prawa i nale�ytego 
wykonywania obowi�zków słu�bowych pozostaj� aktualne do dnia dzisiejszego 
i mo�na je kwalifikowa� jako elementy zasad dobrej administracji. 

Mianowanie mogło nast�pi� wył�cznie na urz�d, który został wcze�niej 
przewidziany w etacie organizacyjnym danej instytucji, zatwierdzonym uchwał� 
Rady Ministrów. Uposa�enie urz�dnika nie mogło przewy�sza� kwoty okre�lonej 
dla danej kategorii, ale mogło by� od niej ni�sze23. Kategorie płac urz�dniczych 
oraz poszczególne składniki uposa�enia zostały okre�lone we wspomnianym ju� 
dokumencie pod nazw� Tabela płac urz�dników pa�stwowych. W tabeli 
okre�lone zostały kategorie płac urz�dników, pensja zasadnicza rocznie, 
wysoko�� tzw. dodatku ekonomicznego ustanowionego na czas wojny dla miast 
zaliczonych do I klasy oraz ewentualne dodatki roczne za wysług� lat. 

Urz�dnik zobowi�zany był stawi� si� do faktycznego obj�cia słu�by 
w terminie oznaczonym w pi�mie nominacyjnym, a je�eli termin ten nie został 
okre�lony – niezwłocznie po dor�czeniu nominacji. Nieuprawnione opó�nienie 
w stawieniu si� do słu�by przez urz�dnika, które przekroczyło czterna�cie dni, 
poci�gało za sob� uniewa�nienie nominacji24. Wymagania stawiane urz�dnikom 
były znaczne i obejmowały przede wszystkim: wierno�� i posłusze�stwo Głowie 
Pa�stwa, przestrzeganie Konstytucji, ustaw i przepisów, po�wi�cenie si� słu�bie, 
gorliwe, sumienne, bezstronne i bezinteresowne wypełnianie swoich obowi�zków 
podyktowane dobrem publicznym i prawidłowym zarz�dem pa�stwowym. 
Ponadto urz�dników obowi�zywały: posłusze�stwo wobec przeło�onych, od 
którego to obowi�zku mogli by� zwolnieni przez wy�szych przeło�onych, gdy 
wykonanie polecenia słu�bowego byłoby sprzeczne z sumieniem urz�dnika 
i poczuciem obowi�zku słu�bowego, a tak�e solidaryzowanie si� z zarz�dzeniami 
władzy, nawet w przypadku posiadania zdania odmiennego, dochowanie 
tajemnicy słu�bowej, nawet po zwolnieniu z urz�du, uprzejmo�� i bezstronno�� 
w stosunku do interesantów, a tak�e godne zachowanie tak w słu�bie, jak i poza 
ni�, przestrzeganie godzin urz�dowania, jak równie� wykonywanie zada� 
słu�bowych po godzinach pracy, je�li zachodziła taka potrzeba. Urz�dnicy 
zobowi�zani byli do załatwiania wszelkich spraw słu�bowych i osobistych 

                                                 
22 G ó r s k i, Ustawa o słu�bie cywilnej z 18 grudnia 1998 r. w �wietle aktów prawnych, s. 294. 
23 Art. 9 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników  pa�stwowych. 
24 Art. 11 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
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zwi�zanych ze stanowiskiem słu�bowym wył�cznie z ich przeło�onymi na drodze 
słu�bowej. Zabronione było zwracanie si� w takich sprawach do innych 
podmiotów lub do prasy. Zarz�dzenia wydane przez kompetentne władze 
przeło�one wzgl�dem urz�dników, nie mogły stanowi� przedmiotu sporów, jak 
równie� nie mogły zosta� zakwestionowane na drodze s�dowej. Uregulowanie to 
�wiadczyło o ogromnej niezale�no�ci ówczesnego pa�stwowego aparatu 
urz�dniczego. Urz�dnicy zobowi�zani byli do informowania przeło�onych 
o dodatkowych zaj�ciach wykonywanych poza słu�b�. W przypadku uznania 
przez władz� przeło�on� dodatkowej działalno�ci urz�dnika za niestosown� 
wobec obowi�zków, charakteru lub bezinteresowno�ci,  urz�dnik zobligowany 
był do zaprzestania takich działa�25. Wszystkie z wymienionych obowi�zków 
mo�na by współcze�nie obj�� terminem zasad dobrej administracji. 

Rekompensat� za tak uregulowane obowi�zki stanowiły przysługuj�ce 
urz�dnikom prawa. Prawo nieusuwalno�ci polegało na tym, �e po przepracowaniu 
pi�ciu lat od daty rozpocz�cia pierwszej słu�by etatowej, urz�dnik mógł zosta� 
zwolniony tylko w wyniku orzeczenia komisji dyscyplinarnej lub wyroku s�du. 
S�dziowie, którzy tak�e podlegali re�imowi Tymczasowych przepisów, uzyskiwali 
to prawo po upływie trzech lat od daty obj�cia stanowiska. Urz�dnikom 
przysługiwało prawo do szczególnej ochrony prawnej, która okre�lona była 
w ustawach s�dowych i kodeksie kar. Posiadali oni prawo do wynagrodzenia, 
szczegółowo uregulowane w Tabeli płac urz�dników pa�stwowych. Po sze�ciu 
miesi�cach słu�by urz�dnik nabywał prawo do urlopu wypoczynkowego, którego 
wymiar uzale�niony był od kategorii płac przypisanej danemu stanowisku. 
Urz�dnikom od XI do VI kategorii przysługiwało prawo do czterotygodniowego 
urlopu, natomiast na stanowiskach od V do I kategorii do urlopu 
sze�ciotygodniowego. Niezale�nie od urlopu wypoczynkowego urz�dnikowi 
mógł by� udzielony urlop „z pewnego szczególnego powodu”. Urz�dnikom 
przysługiwało prawo do zwrotu kosztów delegacji poza miejsce stałego pobytu 
oraz kosztów przeprowadzki w razie „translokacji” z urz�du bez winy urz�dnika. 
Tymczasowe przepisy gwarantowały im prawo do awansu słu�bowego zale�nego 
przede wszystkim od istniej�cych wakatów oraz zgody przeło�onego. Ponadto 
mieli zagwarantowane prawo do emerytury (renty starczej), a wdowom i sierotom 

                                                 
25 Art. 14-17, 18-20 i 23 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych.  

Zob. W. B r z � k, Funkcjonowanie ustawy z dnia 17 lutego 1922 r. o pa�stwowej słu�bie cywilnej 
w okresie mi�dzywojennym, „Journal of Modern Science. Zeszyty Naukowo-Dydaktyczne” 1 (6) 
2009, s. 39. 
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po zmarłym urz�dniku przysługiwało prawo do renty (odpowiednio tzw. renty 
wdowiej lub sierocej)26.     

W my�l postanowie� analizowanego aktu prawnego, za post�powanie 
nieprawidłowe, za uchybienie obowi�zkom słu�bowym, wreszcie za wykroczenie 
lub przest�pstwo słu�bowe, urz�dnik w zale�no�ci od rodzaju i wagi 
przewinienia, niezale�nie od ewentualnej odpowiedzialno�ci s�dowo-karnej, 
podlegał odpowiedzialno�ci dyscyplinarnej. Tymczasowe przepisy przewidywały 
nast�puj�ce kary dyscyplinarne: upomnienie, grzywna do 100 marek, odmówienie 
urlopu, nagana, wstrzymanie awansu, translokacja do innej miejscowo�ci, 
przeniesienie na urz�d ni�szej kategorii płacy, zło�enie z urz�du (dymisja bez 
pro�by), wydalenie ze słu�by27.  

Upomnienie, grzywna i odmowa udzielenia urlopu uwa�ane były za kary 
porz�dkowe i mogły by� wymierzane przez bezpo�rednich lub wy�szych 
przeło�onych. Tymczasowe przepisy wymagały, przed nało�eniem na urz�dnika 
którejkolwiek z wymienionych kar porz�dkowych, ��dania od niego pisemnego 
lub ustnego usprawiedliwienia. O nało�eniu kary porz�dkowej urz�dnik był 
zawiadamiany na pi�mie, ale fakt ten nie był odnotowywany w tzw. li�cie stanu 
słu�by. Na kar� nało�on� w tym trybie urz�dnik miał prawo w terminie czternastu 
dni wnie�� za�alenie do naczelnika władzy bezpo�rednio wy�szej. Orzeczenie 
wydane przez naczelnika było ostateczne i nie mogło zosta� wzruszone na drodze 
słu�bowej b�d� s�dowej28.  

W przypadku przewinie� ci��szej wagi sprawa kierowana była do komisji 
dyscyplinarnej, która mogła orzec o wymierzeniu kary spo�ród wszystkich 
wcze�niej wymienionych. Tymczasowe przepisy ustanowiły dwa rodzaje komisji 
dyscyplinarnych: komisje dyscyplinarne pierwszej instancji, które ustanowione 
były przy władzach bezpo�rednio podległych władzy centralnej,, oraz wy�sze 
komisje dyscyplinarne, które ustanawiane były bezpo�rednio przy organach 
władzy centralnej. Ka�da z komisji dyscyplinarnych składała si� z przewodnicz�-
cego, jego zast�pców i potrzebnej liczby członków, mianowanych na okres trzech 
lat przez szefa władzy centralnej spo�ród urz�dników zatrudnionych w okr�gu 
słu�bowym władzy, przy którym komisja była ustanowiona, maj�cych 
wykształcenie prawnicze b�d� wykształcenie zawodowe. W skład komisji 
orzekaj�cej w sprawach przewinie� dyscyplinarnych wchodzili: przewodnicz�cy 
komisji, jego zast�pcy oraz czterech asesorów, przy czym ustanowiony został 
wymóg, aby co najmniej dwóch spo�ród członków składu orzekaj�cego miało 

                                                 
26 Art. 24, 26, 28-30, 32 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
27 Art. 33 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
28 Art. 34 ust. 1-3 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
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wykształcenie prawnicze. Od orzeczenia wydanego przez komisj� I instancji 
przysługiwało prawo wniesienia odwołania do wy�szej komisji dyscyplinarnej. 
Termin do wniesienia tego �rodka zaskar�enia wynosił czterna�cie dni. Od 
orzeczenia wydanego przez wy�sz� komisj� dyscyplinarn� na skutek wniesienia 
odwołania nie przysługiwał �aden �rodek odwoławczy. Organami I- i II-
instancyjnymi, wła�ciwymi w sprawach przeciwko urz�dnikom od V kategorii 
płacy wzwy� oraz urz�dnikom władzy centralnej, były wył�cznie wy�sze komisje 
dyscyplinarne29. 

Ostatni� cz��� materii regulowanej przez Tymczasowe przepisy stanowiły 
kwestie zwi�zane z rozwi�zaniem stosunku słu�bowego. Rozwi�zanie to mogło 
nast�pi� na skutek wniesienia przez urz�dnika umotywowanego podania 
o zwolnienie ze słu�by pa�stwowej. W wypadkach enumeratywnie 
wymienionych w tre�ci analizowanego aktu prawnego, stosunek słu�bowy mógł 
ulec rozwi�zaniu bez wnoszenia podania, na mocy decyzji władzy wła�ciwej do 
dokonania nominacji na dany urz�d. Mogło to nast�pi�, je�eli urz�dnik był 
niezdolny do pracy z powodu choroby przez okres dłu�szy ni� rok, je�eli 
wykonywał swoje obowi�zki nieudolnie albo niedbale, je�li wysłu�ył pełn� 
emerytur�, w przypadku gdy urz�dnik był mianowany prowizorycznie (do 
odwołania), a tak�e upływu okresu próbnego, czasu aplikacji albo praktyki 
i nieotrzymania nominacji oraz likwidacji danego stanowiska. Przed nabyciem 
przez urz�dnika wspomnianego tzw. prawa nieusuwalno�ci, mógł on zosta� 
zwolniony bez podania powodów30. 

W przypadku wdro�enia przeciwko urz�dnikowi �ledztwa karnego, mógł on 
zosta� zawieszony w swoich czynno�ciach z ograniczeniem uposa�enia 
słu�bowego o połow�. W razie popełnienia przez urz�dnika „ci��szego 
wykroczenia”, mógł on zosta� poci�gni�ty do odpowiedzialno�ci dyscyplinarnej, 
niezale�nie od ewentualnego post�powania karnego31.  

W okresie dwóch lat od rozwi�zania stosunku słu�bowego na skutek 
likwidacji pełnionego stanowiska, zwalniany zachowywał prawo do połowy 
uposa�enia, chyba �e wcze�niej otrzymał nominacj� na inne stanowisko. 
Urz�dnicy zwolnieni ze słu�by nie na skutek swojej pro�by, którzy nie nabyli 
praw do emerytury, zachowywali prawo do pobierania wynagrodzenia przez 
okres trzech miesi�cy, chyba �e zostali poinformowani o zwolnieniu z trzymie-

                                                 
29 Art. 35-37, 39 i 40 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 

Tymczasowe przepisy nie okre�lały zdarzenia, od którego liczony był czternastodniowy termin do 
wniesienia odwołania. 

30 Art. 41 i 42 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
31 Art. 43 ust. 1 i 2 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
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si�cznym wyprzedzeniem lub te� otrzymali wcze�niej nominacj� na inne 
stanowisko. Pracownicy, osoby odbywaj�ce aplikacj�, praktyk� lub okres próbny 
oraz wszyscy pozostali pracownicy pozaetatowi mogli zosta� zwolnieni 
w ka�dym czasie bez zachowania okresu wypowiedzenia, bez podawania 
powodów, a tak�e bez prawa do odszkodowania32. 

 
 

2. SŁU
BA CYWILNA WEDŁUG USTAWY Z 17 LUTEGO 1922 R.  
O PA�STWOWEJ SŁU
BIE CYWILNEJ 

 
Ze wzgl�du na zało�on� z góry przez prawodawc� tymczasowo�� uregulowa� 

prawnych z 11 czerwca 1918 r. podejmowane były działania maj�ce na celu 
uchwalenie trwałego aktu normatywnego, reguluj�cego materi� zwi�zan� 
z szeroko poj�t� słu�b� publiczn�. W marcu 1919 r. został przedstawiony wniosek 
posłów Zwi�zku Sejmowego Ludowo-Narodowego w sprawie obsadzania 
stanowisk w słu�bie administracyjnej Pa�stwa Polskiego. Podnoszono wówczas, 
�e w dotychczasowym sposobie tworzenia urz�dów rz�dowych nie zwraca si� 
uwagi na wysoki poziom moralny, który najbardziej gwarantuje warto�� 
urz�dnika, a przewa�aj� tendencje partyjno-polityczne. Posłowie wnioskodawcy33 
twierdzili, �e na stanowiska kierownicze dopuszczani s� „jedynie kandydaci, 
którzy na podstawie osobistych stosunków, stara� i znajomo�ci w Warszawie 
maj� o nich wiadomo��, a wprost wył�czone s� od ubiegania si� o stanowiska siły 
nieraz nierównie lepiej kwalifikowane, ale nie maj�ce tych stosunków lub nie 
chc�ce z nich korzysta�”34. 

Efektem prac nad nowymi rozwi�zaniami dotycz�cymi słu�by cywilnej była 
uchwalona 17 lutego 1922 r. ustawa o pa�stwowej słu�bie cywilnej35, która 
weszła w �ycie w dniu 1 kwietnia tego roku. Na mocy postanowie� tej ustawy 
słu�ba cywilna miała charakter publicznoprawny. Cech� charakterystyczn� 
przyj�tych rozwi�za� było obj�cie zasadami słu�by cywilnej nie tylko 
pracowników administracji rz�dowej, ale i urz�dników zatrudnionych w Kance-
larii Cywilnej Prezydenta oraz urz�dników Sejmu i Senatu. Posiłkowo stosowano 

                                                 
32 Art. 44-46 Tymczasowych przepisów słu�bowych dla urz�dników pa�stwowych. 
33 Byli to posłowie Zwi�zku Sejmowego Ludowo-Narodowego E. Adam i S. Gł�bi�ski. 
34 E. U r a, Ewolucja słu�by cywilnej w Polsce (zagadnienia wybrane), „Zeszyty Naukowe 

Politechniki Rzeszowskiej. Zarz�dzanie i Marketing” 11 (245) 2007, s. 102, A. G ó r s k i, Civil 
servans czy politicus servans – w okresie mi�dzywojennym i obecnie (Zagadnienie wpływu �wiata 
polityki na �wiat urz�dniczy w dyskusjach sejmowych w latach 1919-1922 i 1992-1998), „Słu�ba 
Cywilna” 2001-2002, nr 3, s. 72.      

35 Dz. U. 1922, Nr 21, poz. 164 [dalej cyt.: u.p.s.c.].  
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je tak�e wobec s�dziów i prokuratorów. Jej zakres podmiotowy był wi�c bardzo 
szeroki. Dopełnieniem ustawy o pa�stwowej słu�bie cywilnej były przepisy 
rozporz�dzenia Rady Ministrów z dnia 19 grudnia 1922 r. o ustanowieniu tabeli 
stanowisk we władzach, urz�dach, zakładach i instytucjach pa�stwowych, a tak�e 
inne akty wykonawcze szczegółowo reguluj�ce przedmiotow� materi�36. 

Ustawa o pa�stwowej słu�bie cywilnej nawi�zywała do niemieckiego modelu 
słu�by publicznej. Była pierwszym polskim aktem normatywnym posługuj�cym 
si� terminem „słu�ba cywilna”. Nie wprowadziła ona jednolitego nazewnictwa 
w odniesieniu do zatrudnianych w słu�bie pa�stwowej. Jest to typowe dla 
wyst�puj�cych tak�e w innych pa�stwach rozbie�no�ci w tym zakresie, gdzie 
operowano poj�ciem „funkcjonariusz”, „urz�dnik” czy nawet „piastun władzy”. 
W ustawie u�yte zostały okre�lenia „urz�dnik” i „funkcjonariusz pa�stwowy” – 
bez wyja�nienia ró�nicy w tych poj�ciach. Zmiana analizowanej ustawy w 1948 r. 
wprowadziła w miejsce obu tych poj�� termin „pracownik pa�stwowy”. Ta 
ró�norodno�� i brak wyja�nienia co do tych zmian widoczne s� do dnia 
dzisiejszego37.  

Analizowany akt normatywny wprowadził podstawowe zasady prawa 
urz�dniczego, na które składały si�: publicznoprawny charakter stosunku 
słu�bowego, nawi�zanie stosunku słu�bowego w trybie administracyjnoprawnym 
poprzez mianowanie, pełne podporz�dkowanie władzy przeło�onej (ustawa 
zastrzegała, �e stosunek hierarchiczny mi�dzy pracownikami pa�stwowymi 
zale�ał nie od posiadanej grupy uposa�enia, lecz od stanowisk, których obowi�zki 
pełni�), odpowiedzialno�� dyscyplinarna przed organami korporacyjnymi 
w postaci komisji dyscyplinarnych38.       

Zgodnie z ustaw� urz�dnik zobowi�zany był „wiernie słu�y� 
Rzeczypospolitej, przestrzega� �ci�le praw i przepisów, wypełnia� obowi�zki 
gorliwie, sumiennie i bezstronnie oraz dba� […] o dobro sprawy publicznej”39. 
Szczegółowo były uregulowane sprawy: zachowania tajemnicy słu�bowej, 
nieprzyjmowania korzy�ci zwi�zanych z wykonywanymi obowi�zkami, a tak�e 
niepodejmowania dodatkowej pracy poza administracj�. Przepisy gwarantowały 
urz�dnikom stabilno�� zatrudnienia. Mogli by� oni wydaleni ze słu�by tylko na 
podstawie orzeczenia komisji dyscyplinarnej. Okre�lone zostały te� inne prawa 

                                                 
36 Por. T. L i s z c z, R. B o r e k - B u c h a j c z u k, W. P e r d e u s, Prawo urz�dnicze, Lublin 

2005, s. 17-18, por. G. R y d l e w s k i, Słu�ba cywilna w Polsce. Przegl�d rozwi�za� na tle 
do�wiadcze� innych pa�stw i podstawowe akty prawne, Warszawa 2001, s. 29.  

37 E. U r a, Prawo urz�dnicze, Warszawa 2011, s. 53. 
38 Tam�e. 
39 Art. 21 u.p.s.c. 
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pracowników administracji dotycz�ce urlopów, �wiadcze� emerytalnych oraz 
opieki lekarskiej. 

Stosunek słu�bowy pa�stwowej słu�by cywilnej miał charakter 
publicznoprawny. Mógł by� on zatem zmieniony, zawieszony lub rozwi�zany 
wył�cznie przy zastosowaniu przepisów prawa publicznego, w szczególno�ci 
postanowie� ustawy. Stosunek słu�bowy funkcjonariusza pa�stwowej słu�by 
cywilnej zawi�zywał si� przez mianowanie z chwil� dor�czenia pisma 
nominacyjnego40.  

Ustawa  pa�stwowej słu�bie cywilnej wyró�niła dwa rodzaje mianowania 
funkcjonariuszy: mianowanie na stałe oraz mianowanie do odwołania, tzw. 
prowizoryczne, które miało by� uwidaczniane w pi�mie nominacyjnym, przy 
równoczesnym oznaczeniu terminu ustania stosunku słu�bowego lub terminu, 
w jakim pracownik pa�stwowy miał zosta� zawiadomiony o maj�cym nast�pi� 
odwołaniu (rozwi�zaniu stosunku słu�bowego). Słu�ba prowizoryczna nie mogła 
trwa� bez zgody funkcjonariusza dłu�ej ni� pi�� lat41. 

Mianowanie na stanowiska słu�bowe poprzedzone było roczn� słu�b� 
przygotowawcz�, tzw. praktyk�. Okres praktyki mógł by� wydłu�any lub 
skracany w wyj�tkowych przypadkach. Osoby dopuszczone do słu�by 
przygotowawczej (praktykanci) podlegały przepisom ustawy odnosz�cym si� do 
urz�dników, o ile sama ustawa nie stanowiła inaczej. Akt mianowania okre�lał 
urz�d, w którym urz�dnik miał pełni� słu�b�, tytuł urz�dowy i grup� uposa�enia. 
Ka�de mianowanie urz�dnika podlegało do 1932 r. ogłoszeniu w Monitorze 
Polskim42. 

Ustawa w sposób wyra�ny wskazywała na nierównorz�dno�� podmiotów 
stosunku słu�bowego urz�dników pa�stwowych. Podmiotami tymi z jednej strony 
było pa�stwo, z drugiej urz�dnik. Tak przyj�ta konstrukcja prawna przedkładała 
interes pa�stwa ponad interes jednostki. Przeło�ony słu�bowy urz�dnika, 
reprezentuj�cy pa�stwo, miał zapewnion� całkowit� swobod� w doborze kadr, 
w regulowaniu stosunku słu�bowego oraz w udzielaniu dyspensy od wymogu 
wykształcenia. W sposób dowolny mógł dokonywa� kwalifikowania urz�dników 
do poszczególnych kategorii, co miało znaczenie przy awansach i innych 

                                                 
40 Art. 1, 4 oraz art. 89 u.p.s.c. 
41 Art. 5, 62 oraz 89 u.p.s.c. 
42 Art. 12 u.p.s.c. oraz 3 ust. 3 u.p.s.c. w zw. z art. 1 pkt 2 rozporz�dzenia Prezydenta 

Rzeczypospolitej  
z dnia 7 pa�dziernika 1932 r. o zmianie niektórych postanowie� ustawy z dnia 17 lutego 1922 r. 
o pa�stwowej słu�bie cywilnej (Dz. U. Nr 87, poz.737). 
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uprawnieniach urz�dnika. Nadrz�dno�� interesu pa�stwa wyra�ała si� tak�e 
w ustawowym okre�leniu katalogu obowi�zków urz�dnika43. 

Funkcjonariusze mianowani na stałe składali przysi�g� słu�bow� wobec 
przeło�onej władzy słu�bowej. Przepisy szczególne mogły przewidywa� 
mo�liwo�� składania przysi�gi przez niektórych urz�dników przed Prezydentem 
Rzeczypospolitej. Urz�dnicy mianowani prowizorycznie oraz praktykanci 
składali przyrzeczenie słu�bowe44.  

Funkcjonariuszem pa�stwowej słu�by cywilnej mogła zosta� osoba 
spełniaj�ca okre�lone w ustawie warunki, w�ród których wymieniono: 
obywatelstwo polskie, nieskaziteln� przeszło��, zdolno�� do działa� prawnych, 
biegł� znajomo�� j�zyka polskiego. Zasadniczo do słu�by cywilnej przyjmowano 
osoby w wieku od 18 do 40 lat. Jednak�e funkcjonariuszem mo�na było 
zamianowa� osob�, która nie uko�czyła lat osiemnastu lub osob�, która 
uko�czyła lat czterdzie�ci, lecz przedtem nie pozostawała w słu�bie pa�stwowej. 
Wymagało to zezwolenia wła�ciwej władzy naczelnej45. 

Funkcjonariusze pa�stwowej słu�by cywilnej zostali podzieleni na dwie 
kategorie: urz�dników oraz ni�szych funkcjonariuszy pa�stwowych (wo�ni, 
pracownicy fizyczni)46. Podział ten w sprawozdaniu Sejmowej Komisji 
Administracyjnej uzasadniano nast�puj�co: „Ka�da administracja musi 
uwzgl�dnia� dwie grupy funkcjonariuszy pa�stwowych, a to ze wzgl�du na 
ró�nice zachodz�ce w stopniu przygotowania naukowego, ze wzgl�du na zakres 
władzy i odpowiedzialno�ci, a wreszcie ze wzgl�du na rodzaj słu�by: jedn� grup�, 
która powołana jest do wykonywania ustaw, do kierownictwa i kontroli – i drug�, 
która ma do spełnienia tylko pewne funkcje według instrukcji, a wi�c funkcje 
przewa�nie mechaniczne”47. Ustawa zró�nicowała wymagania  stosowane przy 
naborze do słu�by w stosunku do obydwu kategorii, z tym �e w�ród kandydatów 
na urz�dników wyodr�bniono trzy dalsze kategorie, stosuj�c kryterium poziomu 
wykształcenia.  

Urz�dników ewentualnie stanowiska słu�bowe w urz�dach ustawodawca 
podzielił na: wymagaj�ce wykształcenia wy�szego, wymagaj�ce uko�czenia 
wykształcenia �redniego, wymagaj�ce uko�czenia szkoły powszechnej lub 
niepełnej szkoły �redniej. Do poszczególnych kategorii urz�dniczych przypisano 

                                                 
43 U r a, Ewolucja słu�by cywilnej w Polsce, s. 101. 
44 Art. 15 u.p.s.c. 
45 Art. 6 w zw. z art. 89 u.p.s.c. oraz art. 8 w zw. z art. 89 u.p.s.c. 
46 Art. 3 u.p.s.c. 
47 E. H e j k a ł ł o, Ustawa o pracownikach słu�by cywilnej (pragmatyka słu�bowa), Warszawa 

1924, passim, cyt. za: U r a, Prawo urz�dnicze, s. 53. 
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dwana�cie stopni słu�bowych, przy czym  stopniem najwy�szym był stopie� 
pierwszy. Stopnie te zlikwidowano w 1933 r. przez wprowadzenie na ich miejsce 
dwunastu grup uposa�enia zasadniczego48. 

Wymogiem stawianym kandydatom ubiegaj�cym si� o posad� ni�szego 
funkcjonariusza pa�stwowego była umiej�tno�� czytania i pisania po polsku. 
Ponadto, dla tych osób ustalane były specjalne wymagania dotycz�ce 
poszczególnych władz i urz�dów49. W zwi�zku z mniejszymi wymaganiami 
stawianymi kandydatom na ni�szych funkcjonariuszy, zajmowali oni ni�sz� 
pozycj� w hierarchii urz�dniczej.  

Wspomniano, �e zakres podmiotowy analizowanej ustawy był bardzo szeroki. 
Przepisom ustawy podlegali prawie wszyscy pa�stwowi funkcjonariusze cywilni. 
Ministrowie oraz konstytucyjnie odpowiedzialni kierownicy władz naczelnych 
podlegali u.p.s.c., o ile konstytucja lub ustawy specjalne nie stanowiły inaczej. 
Pocz�tkowo ustawie tej cz��ciowo podlegli tak�e funkcjonariusze policji, słu�by 
wi�ziennej i pracownicy monopoli pa�stwowych. Z czasem, w wyniku 
uchwalania ustaw szczegółowych byli oni wył�czani spod działania analizowanej 
pragmatyki słu�bowej50.  

Prawa i obowi�zki urz�dników i ni�szych funkcjonariuszy pa�stwowych oraz 
ich odpowiedzialno�� dyscyplinarna zostały uregulowane podobnie. Musieli oni 
przede wszystkim „wiernie słu�y� Rzeczypospolitej, przestrzega� �ci�le ustaw 
i przepisów, wypełnia� obowi�zki swego urz�du gorliwie, sumiennie i bezstron-
nie oraz dba� według najlepszej woli i wiedzy o dobro sprawy publicznej 
i spełnia� wszystko co temu dobru słu�y, a unika� wszystkiego, co by mu mogło 
szkodzi�”. Zobowi�zani byli wykonywa� wszelkie zalecenia słu�bowe 
przeło�onych. Obowi�zkiem funkcjonariuszy pa�stwowej słu�by cywilnej było 
tak�e zachowanie tajemnicy słu�bowej. Ustawa nakładała szereg obowi�zków 
pod wzgl�dem zachowania zarówno w miejscu pracy, jak i poza ni�, m.in. 
obowi�zek strze�enia powagi swego stanowiska, zakaz wchodzenia w zwi�zki lub 
zmowy, które mogłyby zakłóci� nale�yty bieg zarz�du pa�stwowego lub 
normalnego toku urz�dowania, nakaz bezstronnego i bezinteresownego zachowa-
nia51. 

Z drugiej strony, funkcjonariuszom pa�stwowej słu�by cywilnej przysługiwały 
liczne uprawnienia i przywileje, maj�ce rekompensowa� po�wi�cenie si� słu�bie 
                                                 

48 Art. 11, 17 u.p.s.c. Zob. tak�e: P a w ł o w s k i, Historia systemu słu�by cywilnej. 
49 Art. 90 u.p.s.c. 
50 Art. 2 u.p.s.c. Por. L i s z c z, B o r e k - B u c h a j c z u k, P e r d e u s, Prawo urz�dnicze, 

s. 18; R y d l e w s k i, Słu�ba cywilna, s. 27-28; P a w ł o w s k i, Historia systemu słu�by cywilnej. 
51 Zob. art. 21 oraz 95 u.p.s.c, art. 22 oraz 98 u.p.s.c., art. 24 oraz 99 u.p.s.c., art. 25 oraz 100 

u.p.s.c. 
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publicznej. Gwarantowano im stabilno�� zatrudnienia. Mogli by� wydaleni ze 
słu�by tylko na podstawie przepisów ustawy lub orzeczenia komisji 
dyscyplinarnej. O szczególnie uprzywilejowanej sytuacji funkcjonariuszy 
�wiadcz� tak�e przepisy ustawy dotycz�ce uposa�e�, zaopatrzenia emerytalnego, 
urlopów wypoczynkowych, szczególnej opieki lekarskiej, ró�nych dopłat 
socjalnych52. 

Za naruszenie obowi�zków słu�bowych funkcjonariusze pa�stwowej słu�by 
cywilnej podlegali odpowiedzialno�ci słu�bowej. Ustawa podzieliła odpowie-
dzialno�� słu�bow� na dyscyplinarn� – ponoszon� za wyst�pki słu�bowe, 
i porz�dkow� – ponoszon� za wykroczenia słu�bowe. Wyst�pkiem słu�bowym 
okre�lono naruszenie obowi�zków słu�bowych, powoduj�ce obraz� interesu 
publicznego lub nara�aj�ce dobro publiczne na szkod�. Wykroczenie słu�bowe 
stanowiło ka�de naruszenie obowi�zku słu�bowego, nieposiadaj�ce cech 
wyst�pku słu�bowego. Za naruszenie obowi�zków słu�bowych funkcjonariusz 
pa�stwowej słu�by cywilnej mógł ponie�� tak�e odpowiedzialno�� karn� 
i cywiln�. Ustawa przewidywała rozdzielenie poszczególnych rodzajów 
odpowiedzialno�ci, co oznaczało, �e w stosunku do funkcjonariuszy mogły si� 
toczy� trzy odr�bne post�powania (słu�bowe, karne i cywilne)53. 

Karami porz�dkowymi były: upomnienie oraz skrócenie lub odmowa urlopu 
wypoczynkowego. Za kary dyscyplinarne uznano: nagan�, odliczenie lat słu�by 
od roku do trzech, obni�enie stopnia słu�bowego o jeden lub dwa, 
z zawieszeniem mo�no�ci awansu na okres od jednego roku do lat trzech, 
przeniesienie w stały stan spoczynku ze zmniejszonym uposa�eniem, wydalenie 
ze słu�by54. 

Na podstawie przepisów ustawy Rada Ministrów, na wniosek szefa wła�ciwej 
władzy naczelnej, mogła przenie�� funkcjonariusza pa�stwowej słu�by cywilnej 
w stan nieczynny. Przesłank� przeniesienia było zaj�cie okoliczno�ci, które ze 
wzgl�du na dobro słu�by nie pozwalały na dalsze piastowanie stanowiska. 
Funkcjonariuszowi przeniesienemu w stan nieczynny przysługiwało pełne 
uposa�enie słu�bowe; okres ten wliczany był do wymiaru emerytury. 
Funkcjonariusz w stanie nieczynnym mógł by� w ka�dej chwili powołany 
z powrotem do słu�by czynnej. Jednak je�li ponowne powołanie nie nast�piło 
w ci�gu pół roku od chwili przeniesienia w stan nieczynny, funkcjonariusza 
nale�ało przenie�� na emerytur�. Ponadto funkcjonariusz w stanie nieczynnym 

                                                 
52 Art. 33 u.p.s.c. Zob. Tytuł II rozdział III oraz tytuł III rozdział III u.p.s.c. 
53 Art. 68 i 69 u.p.s.c. Por. P a w ł o w s k i, Historia systemu słu�by cywilnej; por. 

L. S i n k o w s k a, Status prawny członka korpusu słu�by cywilnej, Toru� 2003, s. 16. 
54 Art. 73 i 77 u.p.s.c. 
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podlegał nieco zmienionej odpowiedzialno�ci dyscyplinarnej, w zwi�zku z tym 
ustawa przewidywała mo�liwo�� nakładania na takiego funkcjonariusza kar 
dyscyplinarnych55.   

Na gruncie prawa polskiego omawiana ustawa z 1922 r. była  pierwszym 
aktem normatywnym w cało�ci po�wi�conym zagadnieniom zwi�zanym ze słu�b� 
pa�stwow� i kompleksowo reguluj�cym zagadnienie kadry wykonuj�cej zadania 
aparatu pa�stwowego. E. Ura podkre�la, �e wprowadziła ona pionierskie 
rozwi�zania w zakresie słu�by cywilnej, wyra�nie podkre�laj�ce jej istot� i cel 
utworzenia. Zadaniem słu�by cywilnej była realizacja zada� pa�stwa w sposób 
rzetelny, sumienny, w interesie pa�stwa. Zakres obowi�zków zawierał równie� 
rozwi�zania, które mo�na byłoby dzisiaj okre�li� mianem antykorupcyjnych. 
Analiza postanowie� opisanej  ustawy daje podstaw� do stwierdzenia, �e poza 
elementami zawodowymi wyst�powały te� elementy polityczne, którymi mógł si� 
kierowa� przeło�ony urz�dnika. Ustawa pozostawiła mu bowiem du�y zakres 
uznania co do decyzji w przyznawaniu praw, zwolnieniu z odbycia słu�by 
przygotowawczej, przeniesieniu w stan nieczynny czy stan spoczynku. To 
uzale�niało urz�dnika od tej�e władzy słu�bowej, czyni�c go uległym, gorliwym 
i lojalnym56. 

Pa�stwowa słu�ba cywilna ukształtowana w okresie mi�dzywojennym 
uwa�ana była za zawód presti�owy. Jednak po 1945 r., w wyniku zmian 
ustrojowych, zacz�ła podlega� licznym przekształceniom pod hasłem: „od prawa 
urz�dniczego, a wi�c prawa administracyjnego, prawa publicznego do prawa 
pracy”57. 
 
 

* 
Słu�ba cywilna w Polsce posiada dług� tradycj�, si�gaj�c� okresu sprzed 

oficjalnego odzyskania niepodległo�ci po 123 latach zaborów. W okresie mi�dzy-

                                                 
55 Art. 54-56, 84, 85, 113 i 114 u.p.s.c. Funkcjonariusze w stanie nieczynnym podlegali 

odpowiedzialno�ci dyscyplinarnej z powodu wyst�pku słu�bowego, którego dopu�cili si� w czasie 
czynnej słu�by oraz popełnienia w czasie trwania stanu nieczynnego takich narusze� obowi�zków, 
które nosiły cechy wyst�pku słu�bowego. Na funkcjonariuszy, którzy pozostawali w stanie 
nieczynnym, mo�na było nało�y� kary dyscyplinarne w postaci: nagany, stałego lub czasowego 
zmniejszenia uposa�enia w stanie nieczynnym do 25%, a w razie okoliczno�ci szczególnie 
obci��aj�cych funkcjonariusz mógł zosta� ukarany utrat� wszelkich praw nabytych w zwi�zku 
z pozostawaniem w stosunku słu�bowym wobec Pa�stwa, w tym uposa�enia i zaopatrzenia dla 
członków rodziny. 

56 U r a, Ewolucja słu�by cywilnej w Polsce, s. 107. 
57 T. G ó r z y � s k a, Polska słu�ba cywilna – problem nadal nierozwi�zany, [w]: Prawo w XXI 

wieku, red. W. Czapli�ski, Warszawa 2006, s. 228. 
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wojennym obowi�zywały kolejno dwa główne akty prawne reguluj�ce 
przedmiotow� materi�. Był to Reskrypt Rady Regencyjnej Królestwa Polskiego 
z 11 czerwca 1918 r. oraz ustawa o pa�stwowej słu�bie cywilnej z 17 lutego 1922 r. 
W tre�ci obydwu regulacji znalazły si� postanowienia uwzgl�dniaj�ce reguły 
okre�lane współcze�nie mianem zasad dobrej administracji, jak np. wskazuj�cy na 
przestrzeganie zasady profesjonalizmu zakaz podejmowania przez urz�dników 
dodatkowej działalno�ci, czy kwestie zwi�zane z odpowiedzialno�ci� dyscyplin-
narn�. Z drugiej strony, z dzisiejszego punktu widzenia, zawierały pewne 
ograniczenia zasad dobrej administracji, jak np. ustanowiony w reskrypcie zakaz 
przyjmowania do słu�by kobiet zam��nych w razie protestu m��a. Współcze�nie 
uregulowanie takie bez w�tpienia zostałoby uznane za sprzeczne przede 
wszystkim z zasad� równego dost�pu do słu�by publicznej. Wówczas jednak 
nowo powstała słu�ba cywilna stanowiła rozwi�zanie bardzo nowatorskie, 
a zdaniem autora priorytetow� kwesti� stanowiło sprawne wprowadzenie 
regulacji pozwalaj�cych na utworzenie kadr urz�dniczych dla potrzeb 
odradzaj�cego si� pa�stwa.   
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SŁU
BA CYWILNA W OKRESIE II RZECZYPOSPOLITEJ 

S t r e s z c z e n i e  

Artykuł opisuje powstanie i funkcjonowanie słu�by cywilnej w okresie II Rzeczypospolitej. 
Konstruowanie nowego modelu administracji publicznej było jednym z głównych zada� na drodze 
do unifikacji systemu prawa w Polsce po okresie zaborów.� Pilnego rozwi�zania wymagała 
problematyka kadr urz�dniczych administracji publicznej. Pierwsze regulacje prawne dotycz�ce 
sytuacji urz�dników Pierwsze regulacje prawne dotycz�ce sytuacji urz�dników odradzaj�cego si� 
Pa�stwa Polskiego zostały wydane jeszcze przed oficjalnym odzyskaniem niepodległo�ci. 
W okresie mi�dzywojennym obowi�zywały kolejno dwa główne akty prawne reguluj�ce 
przedmiotowa materi�. Był to Reskrypt Rady Regencyjnej Królestwa Polskiego z dnia 11 czerwca 
1918 r. oraz ustawa o pa�stwowej słu�bie cywilnej z dnia 17 lutego 1922 r. W tre�ci obydwu 
regulacji znalazły si�  postanowienia uwzgl�dniaj�ce reguły okre�lane współcze�nie mianem zasad 
dobrej administracji. Na system słu�by cywilnej w II RP składały si� rozwi�zania ówcze�nie bardzo 
nowatorskie i zachowuj�ce aktualno�� do dnia dzisiejszego.  
 
 
Słowa kluczowe: administracja publiczna, prawo urz�dnicze, dwudziestolecie mi�dzywojenne. 
 
 

CIVIL SERVICE IN THE SECOND POLISH REPUBLIC 

S u m m a r y  

The paper presents the creation and functioning of civil service in the period of Second Polish  
Republic. The development of a new model of public administration was a major task in the process 
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of unification of the legal system in Poland after the partition era was over. The administrative staff 
urgently needed an overhaul. The first legal regulations concerning the situation of civil servants in 
the newly reborn Polish state were adopted before Poland officially regained independence. In the 
period between the Wars, two chief legal acts were in force: the rescript of the Regency Council of 
the Polish Kingdom (11 June 1918) and the Act on State Civil Service (17 February 1922). Both 
regulations contained what now is referred to as the rules of good administration. The system of 
civil service in Poland of the time featured very innovative solutions, having much relevance even 
today. 
 
 
Key words: public administration, magisterial law, interwar period. 
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